
. '• • • :.:- • ,r, ..... 
'•V • • 

~eclakcja I Admlnlstrac)aa Ł6df-AI. Kofctuszkl Nr. 29, tel. 1110-99 
R.·e d • • t o r p r z J J m u J 1 od god1. 11-19. Rękoplsilw nie zwraca się. 
Admlnlslracja czynna od aodL 9 do 15 1 od 11 do 19. Konto w Banku Społem 
oddzla( .w todzl 40.. Wvdawcaa Łódzki O, K. R. P. P. S, 

Piatek 11 czerwc~ 1g37 War~nkl prenu111eraty1 w todzl z odnoszeniem do domu zł. 2.50 mie
sięcznie, na prowincji zł. 3, za zmianę ndresu gr. 50. Cena ogłoszeń: Za wlersz-
1 milimetrowy przez jednt szpaltę (na stronicy 6 szpalt, w tekłcle gr. 50, zwy. 
czajne gr. 40. Nekrologi do 100 mm. gr. 20, powytej 100 mm. gr. 30. 
Drobne Z1 wrraz gr. 15. li trełt ogłoszeń redakcla nie odp o w I a li a. 

Cena numeru 1 o groszy 
Redaklor odpowiedzialny: Wincenly ST A WI~SKI. 

' .. ,Na froncie i poza frontem Faszystowski blok 
,,Oś Berlin-Rzym" 

! .. 

Manewry londyńskiego komitetu nieinterwencji 
„ 

Union Radio ogłasza komunikat 
mrrijster,ium w~jny: Na. froncie ar
mii środkowej działalność została 
Sprowad~ona do minimum. W pier
wszy'ch godzinach po północy woj 
ska powstańcze nacierały na sta. 
no,wist<a' rządowe pod Prena Ru· 
bia, 'lecz zostały odparte. Na fron 
cl'e armii północnej oraz na fron
ci.c biskajskim i asturyjskim trwa 
wymiana strzałów. Na froncie Le. 
op wojska rządowe zajęły dwie 
wa~ne miejscowo~ci, zacfając n1e
przyJacięlowi liczne straty. 

UCHWAŁY 
RZĄDU BASKIJSKIEGO 

Bi~ro prasowe Rządu baskił
sktego komunikuje: wczoraj na 
posiedzeniu wieczornym gabinet 
n;inłstrów badał sytuację wojsko· 
w~ oraz zajmował się sprawą 
przyznania renł inwalidom i rodzi 
nom poległych. Poza tym badano 
zagadnienia porząędku publiczne
go. lbąd specjalną uwagę poświę 
cli projektowi dekretu w z.wiązku 
z i<oordynacfą pracy w przemyśle 
na· potrzeby wojny. Rada mini
strów upoważniła ministra wojny 

cJo powołania pod broń trzech no· 
wych roczników poborowych. Re
kruci użyci · będą do służby pomoc 
uiczej i zastąpią poprzednio zmo
bilizowane roczniki w służbie na 
tyłach. 

LONDYN JEST NIEZADOWO· 
LONY Z NOTY SOWIECIHEJ 
Nota sowiecka twierdząca, że 

„Deutschland" nie należał do okrę 
tów sprawujących kontrolę, a w 
każdym razie bezprawnie znajdo· 
wał się u brzegów wyspy Ibiza, 
oraz żądająca, aby zagadnieniem 
bezpieczeństwa kontroli morski„j 
z<•jmował się pełny komitet niein· 
terwencji, a nie, jak obecnie, tylko 
4 mocarstwa, wywołał w angiel· 
skich kołach politycznych wielkie 
niezadowolenie. Czynniki miaro· 
dt1jne wskazują na „nieodpowie
r.ni moment'' (?) ogłoszenia przez 
przez Rząd sowiecki tego rodz:iju 
protestu. 

Pertraktacje między Rządami 
Francji, Niemiec i Włoch, prowa· 
dzone przez Rząd brytyjski, wy· 
chodziły, jak podkreślają w Lon
dynie z założenia, że 4 wielkie mo 

-„Neurastenicy lub dzicy" 
,.Daily Herald" o ostrzeliwaniu Almerii 

O . zbombardowaniu miasta Al· 
merii przez krążownik niemiecki 
czytamy w „Daily Herald" co na· 
stępuje: 

· „Pan Hitler i naród niemiecki 
oddaliby się złudzeniom, gdyby 
nie ,zrozumieli stanowiska naszego 
ktaju w sprawie Almerii. 
Rząd nasz istotnie całą swą 

energię skupia na sprawie puszcze 
nfa w ruch maszyny nieinterwen
cyjnej, spotykając się w tej mierze 
z powszechną aprobatą. Byłoby 
jednakowoż błędem, gdyby kto 
sądził, że to praktyczne rozwiąza
nie znaczy, że masakra w Alme· 
tii • została przebaczona lub za· 
pómniana. 

Od bardzo dawna zapewnia 
. Rząd Hitlera o swej woli utrzyma
nia pokoju. Objawia on zawsze 
smutne zdurnienie, gdy jego o· 
świadczenia przyjmowane są z pe· 
wnym zastrzeżeniem. Rząd nie
miecki domaga się, by Niemcy 
uwatano za w całej pełni cywili
zowany, w całej pełni odpowie-

dzialny j równowartościowy rzłon 
rodziny narodów. Niemcy spo
dziewają się, że zagadnienie bez· 
pieczeństwa w Europie oraz zaga. 
dnienie kolonii pod tym warun· 
kiem będą rozpatrywane, że hitle
rowskie Niemcy potraktowane bę· 
dą jako kraj równy innym krajom. 

Ale oto nagle ujawnia się praw
dziwy charakter jego władców. 
Okazuje się, ie na podrażnienie 
nerwowe nie reagują oni jak zdro· 
wi, dorośli ludzie, lecz jak neura
stenicy lub dzicy, a więc mocno, 
nieobliczalnie, niebezpiecznie i bru 
talnie. Choćby zamiary htlerow· 
skich Niemiec były jaknajlepsze, 
to ich wybuchy uczuciowe, ich re
fleksy są nieobliczalne i dzikie. 

Oto prawdziwa nauka, wypro
wadzona ze zgrozy Almerii. A fe.i 
nauki kraj nasz ani prędko, ani 
łatwo nie zapomni. Musi ona być 
brana w rachubę przy wszystkich 
stosunkach z panującym w Niem· 
czech systemem rządów. 

carstwa, które ponoszą koszty kon 
tioli morskiej i wzięły na siebie 
całe ryzyko tej akcji, winny mię· 
czy sobą załatwić powstałe trud· 
ności. Czynniki brytyjskie spo
dziewają się jednak, że wystąpie 
r.ie sowieckie nie znajdzie popar 
cia w komitecie nieinterwencii. 
Jest to zupełnie prawdopodobne. 
Ci panowie zajęci są 11.ontowa· 
n!em nowej komedii nt'Wralności 
z udziałem faszystów. 

• 

Ostatnie wizyty niemiecko· wło . 
skie miały na celu wzmocnienie 
bloku włosko • niemieckiego i 
zwłaszcza ZADEMONSTROW A
NIE całemu światu, że dokoła „osi'. 
Rzym - Berlin obraca się dzf.': 
świat. 

Istotnie, problem tej „osi" jest 
obecnie jednym z największych 
zagadnień polityki światowej. fest 
to problem BLOKU FASZYSTOW 
SKIEGO, który c/zcinlby opanowa~ 
świat, a przyna}mniej Europę · 

Zycie w Związku Sowieckim 
t--~~, ~ 

GMACH G. P. U. 

W Moskwie odbywały się ostat
nio częste narady najwyższego 
kolegium GPU. w związku z trud· 
ną sytuacją, jaka, sądząc z wia
domości napływających do stolicy, 
panuje w całym kraju. Wediui.; 
tychże wiadomości dochodzi do roi 
ruchów i zaburzeń w różnych czę
ściach ZSSR. Oczywiście wiado· 
mości te są trudne do sprawdze 

nia. Podobno w wielu rn1e3sco 
waściach ludność podpaliła w no
cy koszary GPU. 

* ** Agencja Tass donosi, że stan 
zdrowia siostry Lenina - Marii 
Uljanow budzi obawy. Chora jes' 
nieprzytomna. Lekarze stwierdzili 
wylew krwi do mózgu. 

Krew za krew 
{kor. wł.) 

Londyn, 8 czerwca 1937. ca wszelkie układy w chwili, kiedy 
układy są najkodf'cznie.~ze, rów· 
na się powrotowi do prawa pięści. 

Alf Erans. 

ewentualnie przygotować przyszłą 
wojnę. Ale naturalnie wzmocnie· 
nie osi Berlin - Rzym powoduje 
coraz większe wzmocnienie drugir.1 
osi PARYŻ - LONDYN. Nad 
rozbudową tego bloku demokracj i 
i pokoju pracują z wielkim pown 
dzeniem Blum i Delbos. Stąd 
wzmożona niechęć do Francji a 
wszystkich lzitlerofilów, u wszyst
kich niemal reakjonistów Europv 
W tej liczbie naturalnie polskicll . 
Wczoraiszy „Warsz. Dziennik Na 
rodowy" usprawiedliwia się - on, 
powiada, tylko troska się o sił(: 
Franc]i, zagrożoną przez we· 
wnęfrzną politykę Bluma. Ale to 
naturalnie śmieszne. 

A więc jednym z podstawowych 
zagadnień europejskiej politvki 
jest kwestia ZW ARTOśCJ win. 
sko - niemieckiego sojuszu. Wt · 
zyta min. Blomberga w Rzymie 
miała pokazać, że ta zwartość do 
prowadza już do WOJSKOWEGO 
porozumienia, do jednolitości wo. 
JENNEJ POLITYKI. Ale czv 
istotnie ta zwartość jest aż ta.'\. 
wielka? 

W HISZPAN// istotnie równo· 
teglość „roboty" obu państw jest 
wielka. I ostatnie wizyty doty · 
czyły zapewne właśnie „wspólpra· 
cy" w Hiszpanii. Niemcom chodzi 
o surowa w Maroko Hiszp. i w 
kraju Basków; o oskrzydlenie 
Francji od zachodu, o uniemoż/i · 
wienie dowozu francuskich wojsk 

I kolonialnych. Włochom chodzi .o 
morze śródziemne, o opanowanrl! 
jego zachodniej części przy pomo 
cy obsadzenia wysp Balearskic/7 . 
o osłabienie obronności Francji , 
o wzmocnienie swej pozycji w A 
fryce; o zagrożenie angielskie; 
wielkiej drodze morskiej prze; 
morze śródziemne do lndji, Az;, 
Mniejszej, Chin, Australii. To są 
rzeczy główne. Jak widzimy, rów 
no!eglość celów i dróg wielka , 
zwłaszcza w stosunku DO FRAN · 
Cf/. Ciekawy to moment, bo Fran · 

, : ja jest sojuszniczką Polski. Te· 

I
' raz zapewne łatwiej zrozumiemy, 
dlaczego znane wystąpienie p. Ko
marnickiego na Lidze wywołało 

1 niemiłe eclza we Francji. 
Ale fa równoległość zaczyna się 

nieco mącić, jeśli chodzi o AN· 
GLIĘ. Antagonizm włosko·angiel~ 
ski, zwłaszcza po wojnie abis~ń · 
sklej, jest znany; wciąż roJme : 
stanowi jeden z nn}ważnie;szycl1 

problemów światowej politvki, 
Miody imperializm włoski nier..J 
zaniedbuje kwestie naddunajskie i 
lwlkańskie, poświęca się dzi.{ 
c:łównie sprawom śródziemrzomor r 

skim i afrykańskim. Stąd konflikt 
z Anglią. Ale Niemcy (stare przy· 
kazanie Hitlera) nie chcq zrywać 
z Angljq; rozumieją, że pozycja 
An[.!lii rozstrzyga w uroszczenia-;'1 
hitlerow.'lkich w Europie .frodkr>· 
1vej i wschodniej. Niektórzy pu.: 
hlicyfri zaclzodnio • europejscy do
noszą, że Niemcv już ostatecznie 
zaiviedli się na AnRlii, i dlatego z 
taką ostentaciq jeżdżą do Rzym11. 
Ale to wątpliwe, dziś właśnie ta 
ostentacja ma raczej na celu prze
sunięcie Anglii ku Niemcom, mote 
nadzieja jeszcze nie stracona? Tak 
Anglia może stać się pierwszą ~o· 
frią niezgody. 

Druga - NAD DUNA!EM I 
NA BAŁKANACH. Pewne, że 
Włochy zaniedbują troclzę te kwe~ 
<;tie, np. Jugosławię i Austrię. Za· 
niedbują, ale nie zapominaiql Nie 
chętnie widzą przenikanie, i fo 
gwałtowne, Niemiec do Jugosławii. 
„Petit Journal" i inne pisma stwier 
dzają ogromne postępy „german/. · 
zacji" Jugosławii. Wrqz z tym 
powstaje problem MAŁEJ EN
TENTY. Przecie także w RUMU· 
Nil odbywa się systemat.vana 
oraca nad rozluźnieniem Małej 
Ententy i nad osłabieniem jr.j 
związku z Francją. Włochom 11zo. 
że być miłe osłabienie Francji 1v 

środkowej Europie, ale jest niema· 
fe wzmocnienie Niemiec na tere· 
'lach domniemanej „naturalnej" 
ekspansji Włoch. 
Stąd także problem AUSTRII, 

do której Niemcy pchajq sif 
drzwiami i oknami. Anty.katolicka 
oolityka Hitlera ułatwia obecnie 
frochę zachowanie wpływów wło~ 
skiclz. 

Stąd także problem WĘGIER. 
Węgry, jako kraj mocno osłabia , 
ny w wojnie światowej, z naturv 
rzeczy stały na stanowisku „rewi , 
::.jonistycznym"; to je łączy z Niem 
cami Hitlera. Ale istnieje silna 
obawa hitlerowskiej hegemoni!. 
Stąd te liczne zastrzeienia, które 
padały w Budapeszcie podczas 
debaty nad budżetem ministerium 
spraw zagranicznych i które tali. 
skrzętnie wynotowała sobie „Pra , 
ger Presse" we wstępnym artykule 
w Nr. 156. 

·· Obrazki z frontu 

Z dużym zainteresowaniem przy 
jęto tu do wiadomości, że gen. 
Ooering w urzędowym przemó
wieniu zapowiedział narodowi 
niemieckiemu nie tylko maskę ga· 
zową przeciwko wszelkim gazom 
trującym, lecz rzucił również w 
masy motyw przewodni, zasadę 
hitlerowskiej polityki. 

Powrót Prezydenta R.P. 
Takie sq RYSY na tej gorqcz· 

kowo przez Niemcy wykuwanei 
„osi". .fakle będą losy tej „osi" 
ieszcze zobaczymy. W każdym ra. 
zie wzmonienie tej osi jes.t wzmoc
nieniem NJEBEZPIECZEf/STWA 
DLA POKOJU EUROPY. 

Patrol · baskłisld zajmuje ()kopy faszystowski~ P.aed.z.ierając się pae,z 
.... llruły ~lczutei. ,,,,.-- - ·- - . . . 
~=-- ·-·-

Ten motyw przewodni, którym 
Goering usprawiedliwia bombar
dowanie Almerii, streszcza się w 
tym, że KREW TYLKO KRWIĄ 
MOżE BYC ZMYTA. Układami 
rdc się nie wskóra, gdy już raz 
doszło do rozlewu krwi. Dla wię. 
kszej wyrazistości Goering krwi 
przeciwstawił atrament. 

Jak pogodzić taki pogląd wieło· 
lu otnego ministra. Rzeszy z naszpi 
kowanymi pokojowością mowami 
głowy państwa niemieckiego 
pozostanie osobistą tajemnicą p. 
Ooeringa. 

Dla pojęć angielsltich ta teoria 
gen. Goeringa, zapowiedziana na. 
redowi niemieckiemu i odrzucają. 

z Rumunii Europejskie siły pokoju i demo. 
kracji winny starannie obserwować 
ten tak niebezpieczny proces. A 
wraz z nimi naturalnie POLSKA. 
Czy jednak ostatnie . posunięcia 
polskiej polityki zagranicznej 
świadczą o zrozum_ieniu . niebez~ 
pieczeństw polityki faszystowskie· 

Pociąg 11pecjalny, którym Pre· 
zydent R. P. powraca z Rumunii 
Polski zajechał na dworzec głó· 
wny we Lwowie o godz. 13.28. 

Cały peron udekorowany fla
gami o barwach państwowych z 
pięknie stylizowanymi orłami na 
filarach, przybranych girlanda· 
mi, zajęły poczty sztandarowe or· 
ganizacyj kombatanckich i społe· 
cznych. 

Po przejściu przed frontem po 
ęhylonych sztandarów komhatanc 
kich i organizacyj społecznych 
Prezydent znalazł się i>rzed grupą 
dzieci ze szkół powszechnych, 
które wręczyły mu wiązanki. 

Prezydent skierował się nas~ęp· 
nie spowrotem do wagonu. Po· 
ciąg ruszył w dalszą drogę do W ar 
szawy o godz. 13.40. 
Również w innych miejscowo· 

ściach wzdłuż dr..:1gi odbyły się 
uroczystości na cześć Prezydenta 
R. P. go bloku?... K „ CZAPIŃSKI. 

· Po zwyciestwie demokracji' 
6ab~net w LVixemburgu podał się do dymisji 
W Luxemburgu szef Rządu 1 sj'I Rządu, zastrzegając sobie mo· 

Bech złożył na ręce wielidej ltsię-1 żność rozpatrzenia powodów, ja· 
żny dymisję grtbinetu. Wielka kie skłoniły premiera do tego kro.. 
~tsiężna odmówiła przyjęcia _dy_mi- ku. 
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L . OZON Humor SPRZEDAŻ m1terl1ł6w blelsklch na garnitury, palta, kost1u11y d11nskl 

o y -u portu„alsk1ego wi~fnla posezonowa PO CEN•CH REWEL CY.łNllE NISKICH 

Nle)asna sytuac1a. -„Dw~ tortepleny". - Protesty z wi~11kl Fulgueirns (Portuga. BIELSKIE SKŁADY SUKNA Henryk WA&~~cf ~AZ~~~-:;~~Ą~~ 
ZPMD I lnnyc~-Wc~t ta same ek~L- lla)zml~KOW.oares~u z~e- ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~ 

o nowe wybory gło 5 itresztantów. Jeden z nicil p I d 
Co b~dzie z OZON.em? - ,... atątecznti ~bliżepie 11ię do N. D, poiostawił kartl<ę zaadresowąn4 rzeg ą 

pytuje opini11 p1.1bliczł•· Albo· Alo obru <iiekawy. A co do Zwi do dozorcy, w której zapewnia, le 

wiem ol>eerwuje hicrno~cS, nieide· ~k Polekiej Młodzieży Demokr•· po uko1iczeniu robót w polu powró· 
cydowanie, ehwlejnoś6, Nięktórzy tyc:iJ\oj, ł<> i11totuie ,,l'nl'miouy'' cl do areez:tu, celem odbycia kary 
piszą j~ o ,,2 fortepianllch'', nil pl•i'lł I prosi go, aby się nie niepokoił tł 

pra 
NOWA ORDYNACJA, 

których gra OZON. Pierwezy „fot ..Pc111ytywnego 4'orohku ideowo-spo· jego osobę. Pr<Jf. Komarnicki pisze w „Od· 
nowie" o konieczności szybkie
cja. Ale dalej zaczynają się sta
cji wyborczej do Sejmu. 

tepian" - to pierw11za ,,deklara· łecz11ego, J.tóry reprezentują takie or· 

cja", w której posłyszano nuty 1ani:i:acje jak, ZVMD. RP., CZMW., Dziwaczny pomysł 
„totalistyczne". A drqga - to (}' O.MP„ Wtcl, W)·dz. Młodz. PPS: C.K. 

Przede wszystkim musi być przy· 
wrócona swoboda 1,andydatur. Sy· 
stem obecny tak !JW, zgromad111ń łl• 

kręgowych; po1iai:laite1oh mQnopoJł. 

styczne pr11wo wysuwania kandydatur 
po1elskich, je~t w gruncie rzeczy llY· 

stemem kund,-datur oficjalnych. 

statnie o~wi•dci:ęnU,, ;.e OZON. Jr .• oi• Qloina btz słusznego oborze· 

do rządów lll~ qłtl mle•aill i chqe 111• 11i6tt•włllć ' nłeróbstwem i bumo· 

„nowej'' wpr•wd:iiie, ale blJdź co •twein nawet tik osłJł,nio 1ae1czyao· 

bądź „demokracji". Zmiany? e.. nyeh korp11raeyj, jaki Ar~onla, Po· 
wolucja? lonfa łtp.,". 

„Głos Narodu" donosi, że OZON Wywody bardzo ciekawe. 

powięk$zył dekompozycję sana· A. chadecki ,,Dziennik Bydgo· 

cji. Stwierdu reż liei:ne głosy et· 1J.t•• stwierdza, Żft OZON, fq ata· 
pozycyjne w 111macji; ry 8B. J:1opfo1Jtu „przellqni~cia 

Praa• przyniosła władopiość, że tak wewnętrZJte w tej eamej ekipie". 

wpływowa organhiacja • dawnej ,,10· Ta sama ttekłpa", która dot :<l rzą· 

nacji", jak ,,Zqrset11ie", też nie 11łtce dziła, ma decrdnj11cy wpływ na n11e19 

z OZN. rozmawfać, a grapa b. O. politykę. Odbywają 1łę przesnnięcła 

N. R., na któri1 tak liczono, żąda już wewnqtrs „ekipy" w miarę, jak jedni 

rozwiązania OZN. i podjęcia nowych odchodzą, a drudzy przychodzą, ko· 

prób zj.ednoezenio n!!r9dn. Ooddjmy ~u .J9nkQ łf!ski przyświeca, n kio 

do tego , 2e lewicowo-sanacyjny ,,Zwiq c:hwUowo jest od steru ods101i~y, ale 

zek Polskiej Jłflo{lsieży Demokratyez· wsiyat~o Clcłbywa ąję w ,,,ieUJkniętym 
nej" snuje marzenia o „Froncie" ca· kółku". 

łej ,,młodej lewicy" i do tego ,,Fron· Stąd niepownosi,;, powiada 

tu" wciągnąć chce obok młodzieży „Dziennik''. 

PPS( IJ także aanacyjno • lewic;owy Jak widzimy, działalność 
związek młodzieży wiejskiej, „Siew", OZON-u jest jako~ zahamowana, 

- a będllliemy mieli jaki taki obra= niezdecydowana i wrwołuje ~nÓ· 
dekompozycji, której uległ o~<)z rzą· ~two ząstrzeżei1. 
dowy z powQdu dwutorowości, niekon· W tym stanie rzeczy wileński 
sekwencyj, braku szczeroit;i t odwagi „Kur. l'owszechny" rztJca HA· 
u ~ony kierownikćw OZN. sio NOWYCH \VYBORóW I 
Natwalnie, dla 1,0bozu" 0 brak NOWEJ ORDYNACJI, jako je~ 

odw,gi" oznacza zapewne niedo· dynego wyjś~ia z sytuacji! 

._._........ J .„., = -· .' ,,( ( ..... ,,. n -

D~Jue el~a ni ef ortuoneH wntHienia 
min. Komarnickiego w Genewie 

jak już podaliśmy, agencjq fa· kretarz generalny, p. Avenolł D-· 

szystaivska „Stef ani" donosiła, te śwladcza, it polecił prieprowadz~. 
dwaj wysocy urzędnź.cy sekretaria- nie f ormalne~o śledztwa komite , 
tu Ligi Narodów: p. Haden, dyrek toivi, którego pruwodnlctwo po. 
tor g,ahfnetu sekretarza generalne. wierzył p. Les terowi, zastępcy s4. 
go i p. Vigier, członek sekcji poi/· kretarza generalnego. P. Avenol 
tycznej, poinformowali rzekomo p donosi następnie, że komitet do· 
Fabela, delegata Meksyku, o tre szedł {Io przekonania, iż wrzuty, 
ści niefortunnej deklarac}t mi;l. zawarte w depeszy SĄ NTEUZA.. 
Komarnickiego w sprawie Abisy. SADNIONE. Do noty sekretarla
nli, namawiajqc go jednoc~eśnie tu dołączone sq ró11•11ież 2 listy d.P.· 
do odpowiedzen}a na tę dekl ara- legata Meksyku, p. fa bela, który 
cję i podsuwając mu nawet tekst stwier<tza m. in., te działał i wł(ls
wyglosZQnega następrzte przez p, nej inicjatywy i że p.p. Hodcn4 i 

Fabelq oświadczenia. I Vigiera poznał, przybywając do 
. \.V zwiqzkt1 z ukazaniem się teJ Oenewy, ale od tego ctasu nigdy 
depeszy sekretariat Ligi Narodów z nimi nie rozmawiał. 
oglqsił komunikat, w którym st• 

Angielskie zbro)enla 
a Węgry 

Rqwaież Ra Węgrzech utrwala 
się przeko11anie, i~ Anglia przez 
swe zbrojenia odzyskuje swoje 
dawne mocarstwowe stanowisko. 
Jednocześnie w l<ołach PQ!ltycz. 
nycb zwraea się uwagę 11a fakt, 
iż Ąnglia wylcazuje ooraz większe 
załnteresowanie dla spraw Euro· 
py $rodkowej. 

oraz bez sprieciwu ie strony 
Riądu oświacłciył eo na~tępuje: 
Węgry nie mogą wejść na gro. 

gę polityki sojuszów militarnych. 
Zbrojenia ~ngielskle zdecydowały, 
która grupa państw wyjdzie zwy· 
cięsko z przyszłej wojny. Byk>by 
katastrofą, gdyby Węgry stąnęły 
przeciw Angf!I. 

W Kanadzie tak jak i w Stanach 
Zjednoc:wnych, gdzie o~romny pro· 
COit dzleel Vl'Z}'Chotlzl llll świat W i(Ji 
nikaeh i zpitalach, stale &potykać 
iuę moźna było z obawami matek, że 
1111 dii<lci :/iatnienh&• Ażeby osatecznie 
unHrną.ć wszelkiegQ rodzaju iiomyłc';{, 
sz;pital w V /J,ncouver wp owa(jzi{ iY• 
stun wypalania niemowl~tnm ich ~ 
iwh1lc J1fl pl (!ach. Wypalania dokon" 
j~ Ili~ ~li. pomocą chlodzonej wod11 
lampy k:waToowej, eo pozo.stą;wia wi
ćoczn~· napis 11.a przeciąg 6 miesięey, 
PQ tym c:mlrie, można napis lampą vo 
nownle W'Y'W'Oła6. 

w Ameryce 

Sluezpie. Prof, K. wype>wied!' 
ełę z~ 4-tii•zymiotnlkow~ ordyna· 
eję, Ale dalej ~aę11ynają się sta· 
noWil!ka C<> najmniej BARDZO 
SPORNE. Do Senatu chce polire· 
dnłego glollftwania; chce 3-manda 

Krwawe zaburzenia strajkowe 
Pried we1sc1ent do objętych gazyoów przymierzaU nabyte świe 

strajki~m iałdadów Republic Steel żo mundury. Policjanci zostali ran 
Corp, w Watrim do~o do nowe- nl. Z odsieczą przybył większy od· 
go 8łarcia pomiędzy policją a po- dział policjantów, który ares.ztowął 
st~unknmj strajkujących robobti• napastników. 
ków. W chwili, gdy przybył przed OLBRZYMI STRAJK 
główne wejście samochód cieża. W MlCHIGAN. 
rowy, naładowany tywnośclą dla Personel elektrowni w Michigan 
łamlstnjków, zamkflfętyeh w bu" zastrajkował, unłerucJto1niając fa~ 
dyttkacb fab ryki, posterunki ątraj- bryki pc)łotone w dołiinie Sagi. 
kujących usiłowały i~grod:ł;.lć mu naw a zatrudn'ające 100.000 robo
drogę. Eskorta policyjna zinusw- tnilfów. Robotnicy elektrowni nie 
na była do pżyclą granatów ~a~ zgadzają się podjąć pracy przed 
wiącycb. 14 strajkujących robotni ustaleniem podwyżld płac. 
ków odn~osło rany. Szeryf Elser, ZAKOŃCZENIE STRAJKU 
który udał się na miejsce zabu- W FLINT. 
n:ełł, uległ za~azowanłµ. 2 poll- Prac0wnicy tow. etektry'21Jo~ci 
cjantów również odnłolło rany. ,,Consumers P«>wer Company" w 

Wieczorem około 30 strajkują- Flint zakończyli strajk. Wszystkie 

cych robotników napadło na 6 po-1 miasta obsługiwane pmez tą elek~ 
lłejantów, którzy w jednym z ma- lrownię mają otrzymać prąd. 

lbrzymi pożar 
na niemieckim dworcu ~olejowym 

Donoszą z łfalle, ~e noey ubie· 
głej wybuęhł wielki pożar na 
dworcu centralnym. Ogiefl stra· 
wił wielką hal11 dworcową. W o. 
gniu znalazło ~mierć 5 zatrudnio
nych tam robotników a wielu od· 
niosło rany, Na dworcu znajdowa 
łQ i;Ię około 300 wagonów towaro 
wych· załadQwt111ych oraz wiele 
sarnoe)1odów ciężarowycll stoj3. 
cych wzdłuż 15 ramp. Akcja ratow 
nicza była niezwykłe trudna, gdyż 
roiszęrulł się 2 niesłychaną szyb· 

kością a żar i walące się stropy 
uniemożliwiały ratunek. Przyczyna 
wybuchu pożaru nie jest znana. 

• •• 
Pod gruzami spalonego dworca 

towarowego w Halle znQlęzlono 

dotychcms 5 trupów. Brak wiado 
mości o 3 robotnikacłt, którzy by„ 
li zatrifdnienl ną dworcu ,w chwL. 
li pożaru. Liczba ranqych jest dp„ 
ia. Spaliło się 200 wagonów towa 
rowyClt, 4 samochody clęterowe 
i 400 ton ładunku. 

Ze świata kultury 
W WARSZTATACH PJSAR2;V 

POLSKICH. 
przez !pecjaJnego wysłannika Pol
skiej Informacji Literackiej z pro· 
fcsorem Z. Szweykowskim, auto
rc111 wnikliwej mo11ogratJi po~wię
conej „Lalcę" Bolestawa Prus;l, 

towych oltl'c;gów; a nawet pewne· 
go dokooptywania( li) po11łów 
przez wybrany Sejm. 

Te wybiegi są niepotrzebne i 
szkodliwe. Poprostu fałumjł) O• 

pinię społeczeństwa. 

WZRUSZAJĄCA TROSKA 
O fRANCJi. 

Ataki na Francję, ąojuszniezkę 
Pol~ki, w prasie prawicowej trwa 
ją dalej. „Dziennik Nar.", en• 
decki, usprawiedliwia sio, że to 
tylko „troska" o wewnętrzną siłę 
l!'.rancji1 

1,Rob(ltnik" r11klamuje obecnie ze 
l!idwojonlł gorliwościQ pQli~1kę Leona 
Bluma i różne „sukcesy" jego jedno· 
rocznych ritdów we Francji. Płatne 

urlopy robotnicze i 40·godzinny ty· 

dzień pracy figurują oczywiście na 
czele listy. Obnrza się przy tym or
gan r.rs. na praęę narodową, która 
krytyc:rnie oświetla niektóre ref ormr 

rzt<lu Frontu Ludowego, Frankofile 
z „Robotnika" nie mogą poprostu 
znieść, by ktoś w Polsce widział ja· 

kieś plamy na &łońcu rządzonej przez 
markshtów Francji. 

To wszystko nieprawda. Nie 
chodzi nam o ,kr~-tyczne oświetle· 
nie niektórych reform" pJ:zez en· 
deków, lecz o ZASADNICZĄ 
;lMIAN~ w stosunku do Frąncji. 
Dziś Hitleria jest endekom mil· 

(kontroln ludul), Qiekontro~· 
wany „totaltzm" Jqbi lub~ roi· 
rzutność. Przytoczymy jedną ilu· 
strację z Niemiec, 

lstniojq w Nie111ezech nie tylko 
„l)ruqtne Domr'\ al. huiluJ• ait .,. 
Nprymb1rd»e C(ll1t ,l$l,lnłco. ~I· 

Qie prze1nąc30ną Jłl dOJłltllnJ J{QQfl'łll 

PartyJn:r. Trwa on około 10 ~ tle 
budJJJe 110 dlań 1peejalny P(lla4 P•r• 
iyjriy, który bodue zawierał dwie 

mniejsie hale: na 2000 miej1c i 5000 

miejsc, oraz trzecią bal~ „więikszł"ó 

n 60.000 111i,j1~ Dwa .M~ bo• 
tele ofmiopię\r(lwe pr21e~a~o~ •ł 

dla „gości Wodza"; WYilQdow&Qo 
również trybnny na ?O.OOO oaób dJa 

śledzenia paracl wojekowyeb. Spe· 
cjalna droga, szeroka na 90 m. pro
wadzi z miasta do Pałacu Partyj'19-
go, znajduj' aięi tu tei dwie 1pecj•ł· 

ne stację kolejowe, 11pecjalne, zakła· 

dy wodocitgowe i elektryCUJ.e, ora• 
1yetein, kanalizacji, WJ•tararajłcy dla 
miasta liczącego 400.000 mieszkań· 

ców. Jeżeli uwzględni 1ię, że owe 

niesłychane wprost inwe~tycje ałuż• 

tylko 7 - JO drr.l tD roku, to trudno 

w całym świecie znaleźć coś podob-

n.ie rou:wtnego. 

Ale nas\ „dynamiści" ehw4lą 
ten rozrzutny luksua, ją.ko o~a
kę ,~dynamizmu"? 11iły r:ozpędo
wej. 

szą ! NIE PODOBA S~. 
A „M. Dziennik", ,,zapomina· Endecki ,,Dziennik Nar." tak 

jąc" widocznie o walce niemiec· pisze 0 wspólnYJn oświadczeniu 
kich faszystów z katolicyzmem, PPS. i Bundu: 

upija się wizją priyszłej WOJNY PP.S. znajdzie tera~ zwolenników i 

DOMOWEJ we Francji. pomoc pieni~żną u żydów. Ale rola jej 
W alkr.i (>l}d:U3 zapewne elężka. Nie po stronie polskiej skończyć się mu~ 

wątpimy, •e Francja narodowa w niej si. 
zwycięży. Ciekawi nas jed~k pyta• 
nie, co Francja narodowa hedzie m'lł· 

eida uczynić, by sabezpiec11y6 oi"-Y• 
:nf na przya:rlo~ó przed próbł narim· 
ceni• jej legalnie esy nielegalnie dy· 
ktatnry cierwonej. Czy i wówo1aa 
tuinność Słlłfłdom intcvalMi demo

kraccji oka;.e się eilnieju' od ocsywi
stoso pragnienia oehron1 .Francji 
prsed ,,kąpry&ami Juda'', 

A więc propaganda faszy:i:acji 
ząprzyjainionej z Polską Fnncji. 
Pobożnisie z „Małego" już szuka· 
jig d1a Francji francuskiego gen. 
Franco. Hitlerowska robota ka· 
mlickl~h klerykałów. Zjawiako 
- pozorr;ie - pąr,adoksalne. 
KTO W POLSCE CHCE TOTA· 

LIZMU? 

Dlaczego ochroiią porządku~ in· 
teresów i honoru Rzeesypo1poli· 
tej (przed pogromami) Plł spo
wodować to „skończenie 1ię" -
wiadomo. .J)ziennik" łłdzi, ł.o 
zanarchizowanie życia w Poltce 
jest najlepszym. interetem dla Pol 
ski i najlepsz11 „etyką katolicką". 

A o wyroku śmierci ,na Chea
kielewicza „Dziennik" pisze: 

w naszym przekonaniJJ, ••d naa 
Chaskielew;iczem mtQiał b7ć do ~ 
nego stopnia sądem rnł4 iytlQ8'Wflllł 

wogóle i w ten sposób został łlf011'• 

miany przez cąłą opinii( polek,. 

Cały na~ód odpowiada za czytt 
jednostki - taką jest „katolicka'~ 
moralność endeków. 

K. Cz. Zajmuje aię tyrn „Czas" i przy. 
chodzi do wniosku, że chyba ~ 
część wyższych urzędników, po· Pokwitowania 
zatem iepewne nikt. NA OFIAB.Y POGROMU 

Jeśli więc w6r6d urzędników am· W BRZEśCIU N./B. 

kać mamy przękonanych zwolenni· 2ydowskie Studio Dra.matycr;zie 
ków totulizPJu, to nie w~ród tzero· · T -6 ł 1:: 

„Maaka ' - I.IW w z . ~· 
kich wnrstw llriędmczych, al. wśr6cl Personel F-my Roht i Rllrlońer -
gómro/J lO tysięcy fłlYŻ•zej biurokrtP 50 

, 
Lwów zł. 18, • 

~ji, której wszechwładza państwa ~a· Personel F-my Kern i S·b .... 
pem1ia mo~no&ć dyrektur, komisarstw, 

Lwów zł. 18.20. 
,niejrn w radąch uadzorceych i w~zel· Robotnicy fabryki „S~t•• 
kirh ~tanowisk dailJeych nie tylko składają zł. 48•00 w 90 proc. polacr, 
włądr;ę ale i dochody. Do tych nie· 

protestując przeciwko fasey11towskbn 
wątpliwych zwolenników etatyzmu 

wybrykom i ~adezaj'- ł.e r.a.wne 
chętnie doliczymy znącznit czę$ć pra· 
cująrych w prasie rządqwej. będą sta6 w obronie demokracji, 

NA STRAJKUJĄCYCH 
Tro('hę prawdy w tym je:ot. Ale ROBOTNIKóW W BIAJ,,y)IST0IU1 

to upraszczanie sytuacji, ,,Czaeo· 

Se,nsaoję w kołach politycznych 
wywołała mowa, wygłoszoną w 
parlamencie przez posła Tibora 
Eckbardta, który bez obsłonek 

Jak widać, na Węgrzech m11ją 
zdrowy sąd o rzec~y j trzeźwo o. 
ceniają sytuację polityęzną w fu· 
ropie. 

And~ie.J Strug po powrocie do 
;i:drowla W dalszym ciągu pracUjt! 
nad flwą nową powieścią, p, t. 

„W Nienadybach byczo jest", któ 
rej fn:gmenty ukazały się już w 
prasie. Zygmunt Nowakowski1 

który cbeculc pr,zebywa. w Ate
nach, przygotowuje do druku no
wy, ósmy już tom felietonów p. t. 
,,Lajkonik". Jalu Kurek wyda 
·wkrótce nową powieść zatytuJo· 
waną: „Mtodo~ci śpiewaj", jak 
róW111ież zapowiada ukaazanie to~ 
mu felietonów na różne; aktualne 
ten1aty. Edward Hoye pracuje nad 
przekłaqem „Nowel wzorowych'' 
Cervantesa, oraz powieści Mugue
la Unamuno. 

• I 1· Grupa robotników tydowskfeh • 
uczony o~wiadczył ie w niedlu· wi' trochę my i się totą izm z go· 

· k , · l t t A t · lk>łchatowa zł. 29.65. 

Sprawa Sandżaku Aleksandretty 
wywołuje wciął nowe konflikty w świecie arabskim 

Z Jerozolimy lmmunikują, te 
członltowie naczelnej rądy arab· 
skiej w Palestynie oświadczyli 

swą solidarność z Syfł'Jczykami i 
&ą zdeeydowanl udzielić wszelkie 
go poparcia w ich walce przeciw· 
ko wyodrębnianiu Sandżaku Ale. 
ksandretty. Czynione są obecnie 
starania by wywołać interwencję 

innych krajów ar;:ibsklch, jak to 
było podczas ;zeszłorocznego P-O
wstania patestyńs~iego oraz w 
sprawie bojtmtu angielskiej kom!· 
sji ankietowej. Wszyscy są jednak 
pmikonanl ;Ze Francja będzie naj. 
ęnerglcznjej przeciwstawiała się 
(>Oaobnej ewentualności. 

PROF. T. ZIELIŃSKI O SWOICH 
PLANACH. 

U I • kł , Prof. T. Ziellński pracuje w dal-

pa nie ze s ónnosci~ do burz f:,':i:,~r~:o~~10~~~~:;pmd~~: 
Ja~ donosi PIM~ Polska znajdując: miała rankiem dnia wczorajsr.ego po tycznym". Po wydanyl1! przed 

się w obrębie wysQldego ciśnienia, c-(ldę słoneczną i bąrdzo ciepł11 . Tem- kilku laty ciwartym tomu~ 1,Relł· 
peratura o godz. 7 wynosiła: od 16 gia RzeczypQspolitej Rzymskiej" 

gtm czasie wy onczy ~woJą pra- fJW' arc?.ym e a yzmem. o me l.AŃCUCH NA OBOZV LEl'ND!J 
c~ o Adolfie Dygasińskim, Naresz ·je~t to samo. Do ,,totalistów" trze· 

ci~ twórcą nieś111Jertelnyeh „Oo- ba :i:aliczyć niewątpliwie conaj- DLA DZIECI ROBOTNICZYClł 
dów życia" doczekał sie praw- µmiej :i:naczną cz~ść tak zw. ,,na· TQw. K. Kurnik<>wska składa a d. 

dziwie naukowego potraktowa· rodowców". i wzywa do wpłacenia te~ M.mej bw> 

nia swego bogatego dornbku lite- ROZRZUTNOść FASZYZMU. ty tow. tow. Lucjana Górniaka, Eu· 
D · 'k p " ł · d o geniusza Paj„ka Leona Strzeleclci.., 

racldego. Z innych projektów na " z1enm or, s uszme ow • "' • 

najbliższą przyszlość n·ależy wy- dzi, że demokracja jest oszczędna gn i Tadeusza Batora. 

mienić studium o „faraon ie" Bo
lesława Prusa i o 1,Dramacie mie
sz::zmiskirn w literateurze polskiej 
XIX wieku". Wypada zaznaczyć, 
że obecnie prof. Szwejkowski wy
kłady swoje na Uniwersytecie j. 
Piłsudskiego poświ~cił omówieniq 
twórczości drąmatyezne,i znakomi
tego historyka, polityka ! poety 
Józefa Szujskiego. W przyszłym 

roku akademiekfm prof. Szwcy
l<owskl zamierza w swoich prelek 
cjacn scharakteryzować znacze
nie „Trylogii" Henryka Sienkiewi
cza. 

Spór o akcie Negusa 
Jak donosi ,,Paris Soir" Haile Sella· 

sie wytoczył Rzqdowi włoskiemu przed 
trybunałem fraucmk.im proces o zwrot 
akcyj kolei francusko - abisyńskich. 
Dziennik prZ)'}lominn, ie' przed laty, 
gdy przeprowndzpn„ w Abisynii pierw· 
ązą )ini~ kQlę)ową D~jhuti ~ .Addis 
Abehlł Menelik. wzamian IB udzielenie 
prawa hu<łowy kolei na 11woicb r.ie. 
miech otrzvJllBł kilka tyłlięcy akcyj ko· 
lejowych. ' Halle Selasie op11s11:czaj:!C 

Abisynię zabrał te akcje ze sob;a l 
chciał jo spienięŻJ ć, leci Rz•d włoski 
dwnkrotnie interwcnfowa~ w tow. \olei 
francusko • abisyńskiej, chC4e do tego 
nie dopuścić. Zdov:em Wloch, N„gus 
stracił pruva do tych akcyj, Ne8Qs zali 
twierdzi, to Jłllląd fr1;ncuskł, któu nłe 
uznał dotychcza11 formalnie władzy wło· 
skiej niid Abisynią, PQWini!ln stamt4 pG 
jego stronie. 

Pl.ee or2Jzkl kan ~ dyJsk1·e stopni qo 26. V! ~&rą.~h JlPtowano od przyjdzie kolej (la tom piąty „Re· 
u ~ 1~ st. do 16. N1twł~El opady pocho· 1· , C t R ~ ·kl " o WO N CUD 

dze?lia burzowego notowanQ w cJ~ 1gia esar wa zym„ ego • - PO DZE IE „ ZOZIEMKl1' 

majq Się dobrze • doby ubiegłej na wybrzeżu, ptiejsc:a· etatniltJi szóstym tomem o „Anty„ MARII l<UNCEWICZO~J. 
Ameryka buduie 

o brzyml~ flotę handlową 
. . . . mi na śl~sku t w gór~ cznym chr:ześcijąństwie" zamknie 

Z ~ka~j1 ukonqęnia trzec1~go ;P~ze~d~any pr~b1eg pogody na profesor jedyny w swoim rodza. Wydawnictwo ,,Rój" przystąpi- Prezydent Roosevelt przedeta. ków • cystern i jednego perowc!l 

roku zyc1a prze~ sławne plęc10~ dziden stdzisieJszy ~ dallni;zym ciągu po- ju cy!<! dzieł nierozdzielnie zwią· to do trzeciego wydania powieści wił Kongresowi /i'ogram budowy epecjalnej kategorii. Priynaj-
"l k d · ki Di ., go a oneczna l upa a ze skłonne. • . M ., v . j t C . , fl b „ 

racz!\ a.na YJ~ e on11e, pra„;a ~& do tmri w i:h:ieln.icaeh ąacluid. zariych ~ kulturą stąro~ytne3 Ore· an~ ,,.u11~ew1cwwe P· · 11 u_- uowej floty h~µ fowej o wielkie) mniej polową nowej oty ma ro 
kanadyjska. poswl~ca Im obszern~ j ruch,, Słabe, @wllatn1 µm1arbw11,.ne, eii j R,:ymu. dzoziemke. '• Ponadio wyduwn1. zybko6cj, Ko1t:iił.4 hudo·wy. tej no. • wybudowana w ciągq trzech la~ 
w:.i:mianki. W dniu ukończenia wiatfY połu<lmpwo „ wielłeame i po- P,RQJĘl<TY PROF SZWEVKOW etwa czeskie i francuskie zaintcre. ty mają wynosić 1()0 milionów do W hudol'iie tej m~ być r;aimgało-
3 lat M~rie miała 18 zębów, Cecy· łQ.dniQwey ~KIE~O . -, sowały się tą powieścią, która już luów. Ma się ona składać z 60 I wany w znacznym etopniu k~pt 
Ila 1 Em1lja P.Q 17t Y:vonno ł Annet· -- • może wkrótce iostanie przełoto- transportoW(lów, 24 parowców pa teł prywatnr.. 

k DO 16. Ml, ror;mowię przeprowa<tiooeJ n.a. 111żerskich - tpwarowych, 10 ltat 
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Sensacyjna sprawa~i taJemnlcza ugoda 
Swego czasu plsałi~y o sensa• 

cyjnej rO'Zprawłe sądowej pomię
dzy dwoma wybitnymi działacza. 
mi „sanacji'' w powiecie rybnłc· 
kim, a mianowicie: b. posłem „sa· 
nacji" p. l3ałdykiem z żor i obe. 
cnym posłem „sanacji'' p. Pie-
... hoczkiem z Rybnika. · 

P. Plęchoczek, b. gómlk, 11atety 
o'Qęcnie do nąjzampżolejszych oby 
wateti w pow. rybnickim. Priez 
długje tata b)'ł 'l'fłdclołelem hurto
wni tyfo4tiu, jest właścicielem fol
warlm w Ruptawej, p9siada ka· 
mienicę I t. d. Podczas ostatniej 
akcji „wybo-rciej'' zarzueJł p. Bał
dyk p. Pleehoczkowł, te dorobił 
się majątku dTogą niezupełnie po. 
prawną, 1'yła tam mowa o otriy· 

maniu 150.000 marek, pochodzą· 
cych z. obrabowania banku w Zo
rach przez „powstańców", dalej 
o kosztownośCiach, pochodzących 
z obrabowania zamku ks. rad„ 
borskiego w Rudzie. 

Pierwsza rozprawa sądowa nie 
wyjaśniła w całej pełni tej spra· 
wy. Na drugiej rozprawie oświad
czył przewoc;!nlQząey sądu, ie wy. 
łącz.!l pubtjczność z obecnośei na 
saU, poniewa_t zeznania świadków 
mogą wywołać publiczne zgorszę. 
nie. 

jaki przebieg miała rozprawa 
nie wlad()mo. Do wiadamoścł pu
blicznej dosło jedyni~. że Jeden 
ze świadków został na sali aregz. 
towany, a pomiędzy p. Piechocz· 

kiem a p. Bałdykiem d-0szło do 
ugody. Tak zakończył się t:ien!'!a· 
cyjny proces, którego wyniku ca. 
ła opinia publiczna czekała z za
interesowaniem. Opinia, p.ubliczna 
znowu skazana jest na domysły i 
dociekania. Ugoda ta przyszła bo
wiem zupełnie nieoczekiwanie. 
Wobec ' niesłychanie ciężkich -za, 
riutów, stawia1:1ych p. Piechaczko
wi, wobec zajadłej wątki, jaka to· 
ezyła sie na przestrzeni kili<u Int 
pomiędzy p. P. i B., należało się 
raczej spodziewać doprowadzenia 
procesu <io końca. 

Stało się jednak inaczejl Jakle 
były powody tak riagłej · ugocty 

dwó<;h zaciekłych przeciwników? 

B. 9łaroSta pow. lublinieckiego, mal dla siebie tylkO 750 it., a feS! miały być zwró~Qrte pri;ez os1a. 
p. Biolik, został swego czasu na· tę wydał aa cele „społeczne". Pie· wione N. CH. Z. P. (śląski BB 
gie zwolniony ze swego stanowi. nłądze pGehOdzłły z KKO w świę. WR), jednak tQ nie nastąpiło, 
ska. Ta nagła dymisja wywołała tocblowicach ł spółdzielni ,,Za· Pieniądze brali naczelnicy gmin. 
różne komentarze 1 pogłoski. Ale groda", w której p. starosta był Pomimo tak „zasłużonej" dzia.; 
jak to u nas ną śląsku bywa, opi· członkiem Zarządu. łałności oskarżonego, prokurat01 
nla publl~na mało kiedy dowie P. starosta tłumaczył sJę przy- domagał się jednak suro"'ego u· 
~ję właściwych przyczyq nagłego tym na rozprawie, że wielu szcze- karania go. Na tym ~amym ste· 
zwolnienia, takiego czy innego dy· gółów swej społecznej pracy nie nowlsku stanął Sąd, który zasą
gnitarza. Metoda ta l><>zostawia może podać ze względu na... inte- dził p. eks-starostę na 2 tata wię
domysłOtn ~erokie pole, co chyba · res Państwa. Poza tym musiał zienia bez zawieszenia, 1000 zł. 
nie wychod;i na dobre prestiżowi wspierać finansowo organizacje grzywny, utratę praw obywatel
pąństwa. sanacyjne w pow. lublhtieckhn. skł(;h pr~ 3 tata i zwrot Spół-

Blolik był energicznym działa· Najwięcej pieniędzy wydał na dzielni 7000 zł. 
czern obozu ,,sanacyjnego" pod· wybOry ,,lW.tlacyjne''· Pieniądze te . 
~as ,,w·yborów", ł t. p. Szczegól-
nie nle lubił socjalistów. Robił 1m 
łruQliQśc) na każdym kroku, tak -
jak gdyby to należało do obowiąz. 
ków „pilnego'' urzędnika. Nieje
dęn zaka~aJty wiec PPS 1 t. d. 
świadczy o tej gorliwości. P• sta
rosta niedługo potem poszedł w 
„odstawkę", • w końcu p. proku
rator wytoceył mu dochodzenie 
ka.rne. Były starosta, p. Biolik, za· 
siadł na ławie oskarronych Sądu 
Okręgowego w Tarnowskich 06· 
rach. Akt oskarżenia zarzucał mu 
sprzeniewierzenie 13.000 zł. Jako 
przewodniczący Wydziału Powia. 
towego w Lublińcu, pełnił on rów
nież funkcję przewodniczącego 
zarządu spółdzielni „Zgoda'' i na 
tym stanowisku miał sprzeniewie
rzyć od listopada 1931 r. do końca 
HJ34 r. systematycznie 13.000 zł. 

Osk. Biolik zasadniczo do winy 
się nie przyznał. Przyznał, że da· 
wał telefonicznie i pisemnie pole
cenia kasjerowi spółdzielni na wy· 
płatę różnych kwot. Twierdził, że 
nie sprzeniewierzył ani grosza, a 
sumę 13.000 zł. wydał na cele spo
łeczne (?). 

Pierwszą rO'Zprawę odroczono 
celem przesłuchania dalszych 
śwla.dków. 

•• * Na drugiej rozprawie Ośwład-

Proces o „fabrykowanie -aryJczyków" 
Przed Sądem Apelacyjnym w 

Katowicach rozegrał się epilog 
sprawy o t. zw. „fabrykowanie 
aryjczyków", wytoczonej b. urzęd
nikowi magistratu katowickiego, 
Kwaśnemu i towarzyszom. 

Kwaśny, przy współudziale b. 
urzędnika Gawendy, sfałszował 
na dokumencie dane osobiste oby
watela niemieckiego, pochodzenia 
żydowskiego, _Ro.zenberga. Doku
ment taki był Rozenbergowi po. 
trzebny ze względów osobistych, 
w Trzeciej Rzeszy zięciem Je~o bo· 
wiem został pewlen sędzia nle-
1iccki, który o pochodzeniu Ro 

zenberga nie wiedział. Po wykry· 
ciu afery sędzia rQzwiódr się z 
córką Rozcnberga, ą Rozenberg 
popełnił samobójstwo w Wansce 
pod Berlinem. 

W 'W'Yfliku ro~prawy obniżono 
Kwaśnemu karę o połow,, skazu
jąc go na półtora roku więzien!a 

ołowę tej kary darowano mu na 
podstawie amnegtii) i utratę praw 
obywatelskich na lat pięć. Reszcie 
oskarżonym zawieszono wykona . 

nie kary. Gawenda · i · Kucz otrzy· 
mali po roku więzienia, a Kuczo. 
wa 8 miesięcy, z czego pbłowa po 
szła pod amnestię. 

Niesamowity samobójca 
Niezwykle upartym samobójcą 

okazał sł~ 33-letni mieszkaniec 
Sadowa (pow. lubliniecki). Karol 
Niemczyk • . 

Niemczyk, cftcąc pozbawić si~ 
życia1 wyszedł do korytarza do· 
mu, w którym mieszkał i, wziąwszy 
do rąk leżącą tam siekierę, ude
rzył się nią silnie w głowę: Kiedy 
od uderzenia tego nawet nie stra · 
cił przytomności, pobiegł do kuch
ni, gdzie z bufetu wyjął nóż i pl) . 
wrócił spowrotem na korytarz. 
Tam przyłożył sobie do piersi 
ostrze noża, a rękojeść oparł o 
stopień schodów. Następnie przy 
pomocy rąk nadział się na nó~, 
przebijając sobie serce. 

Niemczyk od pewnego czasu 
zdradzał objawy choroby .umysło
wej. 

lwyri~1two robotnilów mtyń~~ith w ~ł~[~O - Łańcuch prasowy 
na Fundusz Olimpliski 

Związek Robotników Przemysłu 
Spoiywczego, Oddział w Płocku, 
wypowiedział w ub. miesiącu urno. 
wę wfaścicielom młynów, domaga 
jąc się podwyżki płiic od 30 do 
40 %. 

Odbyta z właścicielami konfe· 
renja w dniu 1-go b. m., przy u. 
dziale Inspekcji Pracy, nie doszla 
do skutku, wobee czego robotnicy 
porzucili pracę . 

W wyniku strajku odbyła się na · 
zajutrz ponowna konferencja, na Z. R. S. S. ~wituje: 
której właścicie1e zobowiązali si~ Tow. Kazim~erz Pużak wpła~a 
podnieść płace od 15 do 20 % . zł. 5, wzywa1ąc do wpłacenia 

w ten sposób został zakończony , tow. tow. ~dama .. Kuryłowicza, 
solidarny strajk rnbotników w Zygmunta Piotrowskiego I Kar(lla 
5-clu miynaeh, które podpisały Neubauera. 
umowę zbiort'lwą. Tow. Kazimierz Domosławski 

Do umowy tej nie przystąp'ł wpłaca zł. 3, wzywając dQ wpła
młyn Królewiecki l tam strajk cenia tow. tow. Kazimierza Ru· 
trwa dalej. sinl!at Weronikę Rybicką, Leona 

Wiadomości z calei 
Polski 

Stibla, Tadeusza Drobuta i Zyg. 
Pietrzykowskiego. 

„ Tularemia" 
ZAGADKOWA TRAGEDł.A. ~iono przemycony towar wartości Państwowy Zakład Higieny PQ· 

w majątku Gruszów, {>OW. mie~ około 20.000 tys. zł., który skonfi. dał do wiadomości lekarzy fakt po 
chowsl<i, wlaścicięl t~go majątlrn, s~owano. Goldl;>ergów osadzon.o w jawienia się w szeregu państwach 
Ąleksander Zawadzki, zastrzęlił z wi~zieniu, ościennyoh, a m. in. w CzecłlofAo-
rewolweru dzierżawcę Władysła· CENNE WYJ<OPALISKA. wacji niespotykanej dotąd w krą-
wa jungowskiego. Zabójca zg!Qsił W miejscowości Uhrynów, pow. jach europejskich choroby t. zw. 
się sam na posterunek policji, O· s·okolskiego, wykopano monety „tularemii". Choroba ta wystą~iła 
świadcząjąc, ;te przypadkowp za. srebme polskie i obce, w ilości o- po r~z Pi.erwszy w .~meryce. oz 
bił jungowskiego. Zabójcę aresz- koło 500 sztuk. Monety te pocho- s~dnikam1 ."tularemu są gryzo
towano - policja prowadzi docho dzą prawdopodobnie z początku I me, oraz niekt~re owady kł~szczo 
lizenie. 16 wieku j we. „Tularemia" występu]e w 

ĄRESZTOWANIB PARY SAMOBÓJSTWO NA SCENIE. dwóch postaciach', bądź to _la1<o 
A.FĘRZYSTóW. W Kołomyi na scenie jednego z guzy ropne, lub w postaciktyfoidat. 

· ' . nej - połączona z wyso ą gorą„ 
Policja w Bielsku aresztowała teatrów . a1'.1atorskic:~, podcza~ czką i ogólnytyt osłabieniem orga· 

małżonków Gutlę i Aleksandra przedstaw1en1~ popełni samobój I . p ńst ~owa służba zdrowia 
Goldbergów, podejrzanych o doko st:vo a kto: J~zef żołobajło, strze- 1 ~:~m:;,kl!cza~ możliwośęi za~lecze 
nywanie .sy~!eiuatyezpego przen:~ laJ~C do s1eb1e z rewolweru w O• nia tej choroby do Polski i poleca 
tu in~tenało~v z Czechoslowaę11. l koltcę serca. lękarzom zwracanie pilnej uw~gi 
W mieszkaniu Goldbergów, znale na to przy diagnozach. 

Hachinac'e fabrykantów papieru 
W ub. tygodniu weszły w życie ciwnie z ub. tygodniem wydano 

n.owe cenniki papierni dlą odbior. nowe cenniki, podwyższające cenę 
ców httrtowycn i detalicznych. Cen papierów kancelaryjnych, pakowe 
niki te ·wywołały zrozumiałe poru go i bibułek. Papier podrożał w 
szenie na rynku goE-podąrczym, granicach od 1 do 6%. 
gdyż przyniosły one niespodzie~ Większe papiernie interpelowa. 
wą.ną podwyżkę cen. Po rozwią· ne o powody tej podwyżki, tłuma
zaniu kartelu paj)lerniczego, repre czą ją naglą zwyżką cen sumw
zentację któreg() stanowił Centro- ców, a mianowicie: celulozy i 
papier, oczekiwano p-0wszechnie szmat. Niewął{'liw!e śr~bo:vaniem 
obnitenia cen papieru w~zysłklch cen papieru zainteresu1ą się wła„ 
gatunków. iymczasem wn;cz pne dze nadzorcze. 

ldeoiogla sp6łdzielciości 
robotniczei 

Pod powyższym łytułęw wys~ra 
broszura pióra tow, Adama Próch· 
nika, wydana przez SeJ<cj~ Spół„ 
dzielczą Zarządu Głównego T.1,J.R. 

Broszurę nabywać można w Se~ • 
kretaria<;:ie Generalnym T. l,J. R„ 
po gr. 20. 

Radio warszawskie 
PIĄTEK. 11 e~erwca 

6.15 Pieśfl. 6.18 Gl.mnut)'ka. US 

Teraz kolei· na kartel drożdżowy :i tr,~~u{f~p~:~~~ 
dla szkół. 11.ao Aud. dla szkół. ii.1lO 

Wobec ro">:Wiązanja decyzją Min 
Przemysłu i Handlt.1 kartelu produ
centów kwasu węglowego, roze

. si:ły si~ w kołach gogpodarczych 
pogłoski o motliwości rewizji dzia 
łalności · kilku innych organi;za. 
cyj lcartelowych, działających na 
rynku spożywczym. Szczególne za 
interesowanie budzi podnoszona 
wielokrotnie sprawa kartelu fa. 
bryk drożdży, Jctóre utrzymują od 
wielu lat cenę drożdży na nie
zwykle wysokim poziomie, przy
czyrtiając się bezpośrednio do 
droższej kalkulacji cen pieczywa. 

Działalność karteltt drożdżowe
go, l<tóra była przec!miotem sen. 

• (Ęejnał z Krakowa. 12.03 Dzi~ ~ 
sacyjnych procesów znów zna1- tiidltlowy. 12.15 ,,Skrzrn,ka rolnicq; " 
dzie sie wkrótce przed sądem. Po 12.26 Koncert .w wyk. Ork. P. P. pQQ 
- ~ . .1 S d dyr A Lewińskiego. 15.45 W1a,d. 
fer~ach letnich 1zbat cywć t na ką u gospod. • 16.oo Rozm&w-a z chorymi. 
Na1wyiszego rozpa rzy ma s ar- 16.15 Brahms: Pieśni cygańskie w 
gę ziemianina Przewłockiego prze wyk, Podwójnego .K.w:irtettt Woka.~-. 
ciwko syndykatowi drożdżowni- nE:go „Pro Arte" pod kier. A. L1.łdwi5• · k d · 10 OOO ł ga i tow, fort. 4 Horeckl. 16.( 
kow o odsz o owanie · z· N ft fta " -reportaż J. Mi· 
szkodliwą działalność kartelu. ~h~~0~J:go .. „17.00 Pot~ ope-

(PID). retkowe w wyk; Ork. 'l'. Seredyńskie-
go. 17.50 „Nasze drzewa" - .~ 
ba'' - p-0g. 18.00 S~ynka ogólna. 
18,10 Program, 18.16 Mt.ii. lekka 
(płyty). 18.50 ;pog, akt. 19.00 Ko11.c. 
solistów: Flol'a Czarnocka (forte„ 
pian) i Ada Kam~ńska (śpię;w). 
Akomp. prof. Ursteµi. 19.50 Wtad, 
sportowe. 20.00 Ko41c. rwzywkowy, 
Wyk.: Ork. Wileńska oraz Zespól we-. 
kalny ,,Dwię j dwóch" (w Wm,·$z,). 
w przerwie Dzien. wiecz. 21.45 ,,śląsk 
w poezji współczesnej". 22.00 Beet.. 
hoven (Nowe nagrarua) (płyty). 
22.50 Ostatnie wiad. Dzien wiecz. c:iył p, Biotlk, ie Odebrał 10.400 

zł.; kto wziął resztę z 13.000 11 ....... 
Qłe włe. Z całe) tej k;woty zatrzy- WODA BRZOZOWA „OIVETTA" Do plelęgn1>wania włosów. Wł. &ustaw HERrtL ~ Warsz1w111 , 

Żądać w perfumeriach i sldadaett aplecz12ycil 
W ARS ZA WĄ II. 13.00 Konc. :roz. 

rywkowy (płyty). 14.00 Parę infor
macji. 14.05 1Jtwocy Ga,briela Fą:urć 
(płyty). 15.00 ,,Jak Qdświeżyć mebie 
w ogrodzie" - pog. 15.15 Koncert 
solistów,: Lili Ha.ko,vska (skrzypce) 
i Bazyli Tysiak (tenor). Akomp. prof 
L. Urstein, ~2,00 Wiad, sportowa. 
22.05 Muz. lekka i ta.u. (płyty). 23.00 
,Opowiadanie Januka z pow, J. WeY,• 

E. c. Bentley I H. W. Allen 59 . , 

Sl11ERC FILANTROPA 
(przekład z angłel$kłego B. Kopel6wny) 

Raiodolph. który wciąż juzeze sied~iał pros·to na 
krześle, tera.i wyclis.gnął wielką chustkę i wytarł ni~ 
hałaślawie noa, jakgdiyby rzucał donośne wyzwanie 
wszelkiej niewaerze i podejrzeniu, Trent, oberwu· 
jąc · ten gest, r.u jeszcze zamienił vrymowne spojrze· 
nie z inspektorem, a ten odlf'az.U przystąpił do uwag, 
na które - jak 1ię zdawało - Randolpb czekał. 

- A więc to jest streszczerue faktc>w, które dal 
pan adwokatom, panie Randiolph 1 - irzekł. - B1w 
dzo proste rozwiązanie zagadki na temat pańskiego 
znilmięcia. No„. no.„ Wszystko jest bardzo proste, 
gdy człowiek wie. Wspominał pan - jal< mi się 
zdaje - te mógłby pan wykazać swoją idęntyczność, 
gdyby ktokolwiek podniósł kwestię pańskiego po· 
chodtlęniia. Przypuszczam, że opiera się pan na 
świadectwie swej starej niańki, 

- Tak. Ale me ty1ko to - oświadczył Randolph. 
Zabrał.em z sQbą, odcbo<faąc z domu, kilka priedmio · 
tów, które mogły okazać się pożyteczńe," Jest tam 
metryka urodzenia i metryka chrztu, wy1:ohione 
wówczM, gdy poszedłem dQ szkoły Freyne Park - · 
111&tka nil je @ła... Jest srebrny kubek, który do~ 
stałem w dniu chrztu, z wyrytym ianienielll i d~tą. 
Jest Biblia, którą mi wręozono, kiedy nauczyłem się 
czytać, z dedykacją ojca: „Od oddanego oj<:a, Jaku~ 
ba M. RaodolDha„. ~reszcie ł„t łot.o11rafia matki. 

i ojca - zdjęta, gdy się pobrali. Dała mi ją matka. 
Jest tam co.ś napisane - d-0dał po chwili wahania ~ 
i podpis matki.„ w~zystkie te przedmioty przy· 
wio.złem z sobą z Salisbury :wczoraj wieczorem ~
i diziś rano zostawiłem je u adwokatów. Jeżeli się 

do nich dołączy podobieństwo rodzinne - przypus:i:· 
<:zrum, że sprawa będzie załatwiona, to te~ prosiłem 
firmę M.uirhend 'i Soatnes, aby zajętą się prawnym 
tJdowodnieniem mej pozycji. 

Inspektor kiwnął głową. 
-..,.. Wnoszę, panie Randolpli, że słyszał pan, iż oj• 

.ociec pański nie zostawił testamentu? 
- Tak mi powiedziano - i nikt nie jest tym b.:w 

dziej zdumiouy ode mnie! Gdy usły<>załem o jeg'J 
śmierci, pomyślałem sobie, że - oczywiście - zo
stawił testaJment, a jeżeli tak - to może jest tam 
<:oś dla mnie, a może nie mal Widzi pan, nie było 
przecież tak„ by się mnie ·wyrzekł i wyparł ~ nie, 
tak ile nie było! Zresztą, nigdy nic nie wiadomo. 
Pomyślałem więc, że ~m prędzej wystąpię pod swym 
prawdziwym nazwiskiem, tym 'lepiej. W cąle nie j~· 
stem jeszcze taki pewny, że nie ma testa.imentu, cho„ 
daż adwokaci powiadają, że często nalegali, aby 
ojciec sporządził testament, a on ciągle to odkł~:łał. 
Ale bei względtl na to, jale jest z tym naprawdę, bę 
dę dochodził swoich praw, jeżeli posiadam jaki.ekol· 
wiek, 

Randolph zfł.cisnął wargi z wyrazem stanowciośc:i, 
po czyw dodał, p·rze·chodząc na swobodniejszy ton. 
. - A teraz, jeżeli to panu wystarcia., inspektorze, 
mo~e poinformuje mnie pan, do czego doprowadzih 

jut śledztwQ policyjne - i co znaczy doiriesienia 
w pzetaeh. te do~ aresz.towanta 1 

W, tym mo.mencie Trent podniósł się do odejścia, 
gdyż nadchodziła już godzina spotkania, o któryn. 
wspomniał Blighowi. Jakub Randolph, który dQ· 
znawał w tej chwili przyjemnego m:zucia, że zapa· 
nawał nad sytuacją, pożegnał go króŁko, a1e przy· 
jaźnie, 

Jadąc ta.ksówką w stronę qomu, Trent my$lal 
o Randolphie z sympa bą, której - sądząr; 
z wsze1kich pozorów - przybysz nie pragnął 
budzić w swych bliźnich, Lakoniczne, ale wy · 
mowny opis trybu życia, jakie prowadził w do-
1mu swego ojca, wzbudził w b11jnej 1magim.cji 
Trenta obraz tragicznej h1storii - zaws1e czujnej, 
pewnej swej cnoty surowości - i dusz ludzkich, ła 
mąnych, lub deptanych przez nieustający naci!!k. 
Dziwna rzecz ~ Trent widział j1.1ż nieraz to szcze 
gólne zjawisko - że pomimQ, iż uczucie dzięcka m'> · 
gło być w najlepszym raz.ie uczuciem uparte; nie
chęci i l:>untu - dzieckQ odziedzic~yło po ojcu ni~ 
tylko niezwykłe podobieństwo rysów t\l@rz.y i pil· 
staci, ale l'ównież podobieństwo zachowania, chodu, 
gestów - podobieństwo, jakiego nie zdołał<lhy osi1 
gnąć nigcly &wiadome naśladownictwo. Trent sp'J 
strzegł, tę inspektora uderzył tak samo, jak jego ~ 
sposób, w jaki uwidoczniło się to podobiepstwq -
nawet w takich drobiazgach, jak postawa, w jakiej 
Randolph sied,ział na kr.ześle, a1bo sposób obchodze 
ma się z QQ1.1titkt\ do n':>sa. Małe nieui:zo11e kodę bez 
ojca i matki, które przykucnęło z iawiniętym ogon· 
kiem przy mysiej dziurze, nie daje bardziej wymow 

nych dowodów prawA dziediicZl\o$ci. 

.lD· c. n.l 

;enhoffa p, t. ,,Puszcza", 23.15 Mui:. 
tiin. z dane. ,,Paradis". Gra ork. Wit-
kowskeigo. 

SOB OT A, l :! cztrwca 

6.15 Pieśń. 6.18 G;o:naątyką$ $.38 
Muz. · (płyty). 7.{.1() Dzien. ~ut. 7.10 
Muz. (płyty). 7.15 Aud. dla pobo:ro· 
wych. 7.35 Muz, (płyty). 8;~ Au~ 
dla. szkół 11.30 Aud. dla, szQ;cł. HeJ„ 
nal z Kr~kowa. 12.-03 Dz1en. ppłudn. 
12.15 Letnie obowiąz~ rolnika -
pog. 12.25 ł..ódzka ork, sa~onowa pod 
clyr, T. ~ydera. 15.46 Wia.d. gosp<Mj, 
1r. OO Aud. słowno muz. w wy)(. ze• 
f>po!u dziecięeego. 16.30 Ballady i le· 
ge.ndy ~ w wyk, Ork. Ad. llerni.ana 
(z Krakowa), 17.20 Rec, łpiewac~ 
Gnbi·ieli FillJ? de Rocha. 17.60 O!!Oblt. 
woścj µiemi zapomnianej pr!!ez tury· 
stów, 18.00 N&sz progTa.m, 18,11) Pro 
gram na j\lt~. 18.15 Chó~ Da.M (pty 
ty). 18.50 rog. ~t, 19.00 Kawa.le'1~· 
wie pięknej Idalki ,... wesoła aU~J'CJll 
słoWP.o ~ muz. 19.40 Pog. ~kt. :.i.9.50 
Wiad. sport, 20.00 Aud. dla Polak6~ 
za grarucą. 20.45 DzieTJ.. wiec.z. 20.t;S 
Wiad. rol n. 21.05 Mała Qllk .. P. R. 
p.Jd dy.r. Z. Górz}'ńs!Peg9. 2l:łł P~ 
glłłd wydawnictw, 22.Qf) Czą.,li{QWJJkj; 
<Jztery pory vaku op. 57 -(z f.Q<jp). 
22.50 <)ątatnie wia.d, i dzien, wiecz, 

W AR.SZA WA, II. 13.00J{oncert roz 
rywkowy (plyty). 14.00 :Par~ infor• 
ni;wji, 14.0~ ,,Lui~a," opera. 10.~0 
życie kulturalne stoli~ł'· !5.25 Ti'J.q 
salonowe P, R. 22.00 WłiuJ, l!pm't.. 
22.05 Koncert rozrywkowy w W)'1c. 
Ork. P. R. 2a:oo Pret.ensje pani ·Bom 
balskiej - m<>noloi Klocj.ltowskie) 
Zl,li Mp. tan. (płrtJ). 
TORU~ 
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Stra lk protestacyjn·y Rozszerzenie strajku tryko.c;arzy 'Nocne dyżury aptek 
w przemyśle kotonowym Nocy dzisiejsze.i dytunrj4 apt.ekł: 

\V sali Domu Związkowego 
przy ul. Wysokiej 45 odbyło się 

zebranie delegatów fabrycznych 
przemysłu kotonowego, poświęco 

I n~ sprawie uchylania się przemy-
słowców od ustalenia stawek na· 
nowe artykuły produkcji, nie figu· 
rujące w starej umowie zbioro
wej. 

przemówieniach poszczególnych 
delegatów, została powzięta u
chwała o przeprowadzenie w po
niedziałek dn. 16 b. m. strajku pro 
testacyjnego w przemyśle koto
nowym po 2 godziny na każdej 

zmianie. 

Strajk trykociarzy, który wy· 
buchł w Łodzi w dniu onegdaj
szym objął również i inne zawo
dy pokrewne, jak szpularzy, ~zwa 
czki i mniejszych producentów
chałupników w 0 gólnej liczbie o-

koło 500" osób. W chwili obecnej 
strajkuje ogółem około 3.500 · ro
botników i chałupników branży 
trykociarskiej i pokrewnych za
wodów. Strajk ma przebieg spo
kojny. 

Zwycięski strajk. 
w rękawiczarni 

L. Steekel, Lim:mowskiogo YT. Sz. 
Janl<lelewicz - Stary Rynek 9. T. 
Stanielewioz - Pomorska 91, ,A. 
Borkowski - Zawad7.ka 45, B. Głu. 
chowski - Narutowicza 6, St. Ram· 
burg i S.ka - Główna 50, L. Paw
włoski - Piotclrowska 307. 

Radio łódzkie 
PIĄTEK, 11 czerwca 

Kryzys a upały 

Po referacie tow. Golióskkgo 1 

O ile demonstracja ta nie odnie
sie skutku, następne zebranie de
kgatów ustali dalszą akcję. 

Akcja farmaceutów 
W fabryce dzianej B-ci Radzie

jewskich przy ul. Lipowej 4 trwał 
drugi tydzień strajk 80 robotnic, 
domagających się podwyżki płac. 

„Są świetne czasy! śmiać chce 
mi się, 

Kiedy ktoś wspomni o kryzysie! 

W inspekcji pracy pod przewod Porozumienia nie zdołano osią-1 w dniu , wczorajszym odbyła się 

nione w dziale wełnianym otrzy
mały 1 O· proc. podwyżki od ·dnia 
t lipca b. r., przy czym sprawa 
podwyżki o dalsze 10 proc. pozo
stała otwarta. 

12.15 Program na d7'isiaj. 12.20 Pa 
rę informacji. 13.55 Melodie filmówe 
(płyta za płytą). 15.00 ,,Jak spędzić 
f;wiięto? ". 15.05 Muzylka salonQwa 
(płyty). 15.42 Łódzkie wiadoniośd 
giełdowe. 18.00 Nowości techniczne -
omówi Wacław Gawroński. 181.5 „Do 
tańca grają za~aniczne zespoły" 
(płyty z Katowic). 18.45 - Wia:i. 
sportowe loikalne. 22.00 Beethoven 
(płyty z W-wy) 23.00 Muzyka ta• . 

Oby te czasy trwały dłu,go. 
Pieniążki płyną stale strugą!" 

nictwem okręgowego Inspektora g:nąć. Farmaceuci oraz właścicie- w inspektoracie pracy konferencja 
Pra~y inż. Wyr~ykowskieg~ odby le apte~ zreferują sytuację na zgro przedstawiciela związku klasowe
ła s1~ konferenCj _w spr.aw1e .za" mad~eniach człon~ów obu organi go ·z ffrmą, w wyniku której zosta 
warc1a _umowy zb10!owe1 dla tar- z~CYJ, p.oczym, kazda ze ~tron po- ły ustalone stawki 45 gr. od pacz· 
maceutow zah udn1onych w pry-, w1adom1 · o swym stanowisku h.- ki rękawiczek robotnice zatrud-
watnych aptekach. · . spektora Pracy. ' 

Firma zgodziła się na zatwier
dzenie delegatów i zagwarantowa 
ła,, że za udział w strajku nikt nie 
będzie wydalony, ani szykanowa
ny. 

z teatrów 
TEATR LETNI w parku Stasii. 

ca. Komedia VaSll.a.Ty'ego „MałZ,e.ń
stwo". Początek o godz.' 9.ej · wie.ćz. 
Ceny od 1 - 3 zł. (Wygłaszający te wywody 

Fabrykę ma sodowej wody .•• ) 
TAD. Jari sch odmawia udziału . w konferencji 

41-.a„ ............... „u. ... „ 
Pod ostrym ~:!! 

Na wczoraj została wyznaczona 
i w inspektoracie ·pracy XIII . obwo-
1 du konferencja z firmą jarisch. 

Ło~ź w dymie kurzu I F.irma. n~e . prz~byla: na konf,eren-

.ma przeto prawa uchylać się od 
urzędowej konferencji ze związ
kiem, wobec którego przyjęła zo

'bowiązania, których ważność u
·.znaje zarówno .inspektorat pracy, 
'jak i sąd pracy. 

. . . qę, oswiadcza1ąc, ze ze wzglę-
. t>i~kn_e . hasło: „Łodz w k~ta- dów zasadniczych nie będzie pro 

tac_h . ~uz. troch~ sp?~s~edruało, wadziła pertraktacji ze związ-
posmteh się ludziska 1 JUZ trochę, ki em klasowym. . 
tych nieszcz~snych kwiatk?w gi-1 To stanowisko jest dalszym og
uących na ktlku skwerach t w pa-j niwem w 'łańcuchu nieustannych 
ru parkach nilmg? nie .w~r?sza. prowokacji i szykan, stosowanych 
~auka chodzema wctąz ~est ~k- przez firmę wobec ~ strajkujących, 

~ualna,, bo man~aty ~a~ne funkcjo- świadcząc wymownie i niezbicie 
. uJą. ~z~ferzy •. wozmcy klną na o tym, że jedynie związek klasowy 
c~ym sw1at st?1, bo nawet ul. prowadzi akcję o poprawę bytu 
l-'mtrkowską me łahvo przejechać robotników. 

Ustawa przewiduje sankcje kar
ne , w.obec strony sabotującej kon. 
.ferencje wyz.naczone przez inspek
tora pracy. 
· Winny one być zastosowane w 

·całej' rozciągłości w stosunku do 
']arischa . 

z powodu tr~ające! od tyg~dnia jednakże, - czy firmie to się 
n~1prawy na~)erzchm a raczeJ to. podoba, czy nie ·- związek klaso. 
row tramwaJ~wyc~. wy reprezentuje ogół robotników, 

Kurz natomiast 1 dym w okresie zatrudnionych u jarischa i przed
upałó.w stają się plagą tak do· siębiorca musi prowadzić układy 
1.,uc:h~ą~ ze .nawet tyfusu ludzie 

1 
ze związkiem klasowym. 

5'"." JUZ me boJą. Umowa zbiorowa, w obronie 
„Odnośne władze" zajmują się której jest prowadzony strajk zo

sprawą zadymiania Łodzi, co wię- stała przecież podpisana w imie· 
cej władze przemysłowe skargi na niu robotników przez przedstawi. 
poszczególne ft.bryki kierują 10 cieli związku klasowego - firma 
Sądt~. Sąd w „ramach obowiązu- jarisch, objęta również umową nie 
jarych przepisów" wymierza karę 

· Przedstawiciele związku klaso. 
wego zażądali od inspektora pra
cy, wyznaczenie nowego termir,u 
konferencji, na którą przedstawi
ciele firmy powinni być doprowa
dzeni przymusowo. 

udyby w najbliższych dniach 
nie udało się ociągnąć porozumie
nia i Jarisch nie zatwierdził dele
gatów - zgodnie z uchwałą nara 
dy delegatów i walnego zebrania 
członków związku metalowców, 
zostanie ogłoszony strajk solidar
nościowy w całym przemyśle me 
talowym w lodzi. 

of\ 20 - 50 zł., fabrykant płaci i S k • b b t h 
:!~~e\~ie żali si_ę. Każda nawet! , ZY anowan1e ezro 0 nyc 
. u1mn,~1sza fabryka taką karę Je· 1 Spra\\a bezrobotnych sezonow Tego r.odzaju dziwne szykany 
szcz~ pr~ebo_l:; wywóz śmieci ko- ców pizedstawia się wciąż tra- spotykają tow. Fontnera Henry
s2tu1e więcej. • gicznie. Masy bezrobotnych da· ka, który pracował na robotach 
Odbyła się fachowa dyskusja w j remnie ch.odzą i błagają o · danie miejskich przez dwa ubiegłe sezo 

Stowarzyszeniu Techników. Winę im pracy, a sytuację zaostrza je- ny, .a obecnie policja niepuszcza 
zY.aJałi przedstawiciele przemysłu szcze dziwne zachowanie się or- go do załatwienia sprawy w biu
na palaczy. Jeżeli „forsują" t. zn. ganów policyjnych, które zamiast rze Funduszu Pracy. 
nadmiernie palą, aby uzyskać jak pilnować porządku, niedopuszcza Czyżby członkowie klasowych 
tiajwięcej pary, wytwarza się nad ją poszczególnych bezrobotnych związków zawodowych byli wy
miar dymu. Ody do paleniska do- do załatwienia ich sprawy w biu jęci z p.od tych praw, które sto
sypuje się węgla możliwie skrupu- rze Fundm.zu Pracy przy ul. Rem sowane są do bezrobc.tnych sezo 
lf1tr.ie, aby tylko podtrzymać je- belińskiego 1/7, gdzie odbywa się nowców? 
dtiostajny stan płomienia dymu angażowanie do pracy. 
jc·st bardzo mało. Ale żaden palacz 
vit poradzi, jeżeli paleniska są 
stare, zrujnowane, a takich jest w 
Łodzi 80 proc.! Trzebaby paleni
ska przerobić na nowoczesne ze 
skośnym rusztem, ale to wymaga 
kosztów, za 50 zł. nie da się tego 
zc: łatwić. 

Specjalne cele 
dla ,,opornych11 platnik6w 

Istnieją tak zw. katalizatory, u
r1ądzenia, które cofają niedokład
nie spalone części węgła i podda
j<. je ponownemu spaleniu. Urzą
dzenie takie kosztuje 3000 zł. Są 
przedsiębiorcy, którzy gotowi r;ą 
zobowiązać się ustawić taki kata. 
łizator bezpłatnie, a zapłatę goto
w: są wziąć z oszczędności, które 
fabryka zrobi na opale przy uży. 
du tego urządzenia. 

Poczynając od dnia I-go czer
wca r. b. zarząd więzienia przy 
ul. Gdańskiej 13 oddał do dyspo
zycji Zarządu Miejskiego w Ło

dz: dwie cele więzienne, w któ
rych umieszczeni będą skazani w 
trybie karno - administracyjnym. 
W obydwu celach może się po
mieścić około 40 osób. 

jak wiadomo, Zarząd Miejski, 

Nowa fala upałów 
Ale czyż któremuś fabrykantowi Upały w ostatnich dniach dają ~.;ę 

zależy na tym, by nie zatruwał po mocno we znaki ludności. Notowane 
wietrza w mieście? Nawet Elek- 94 co raz liczniejs·ze wypadki pora
bownia Łódzka, będąca przecie żenia słonecznego. Wydano specjalne 
zakładem użyteczności publiczne}, z&rządzenia w szkołach eo do w1e
na którą wpływ ma miasto, gdyż trhenia sal, ćwiczei1 na wolnym po
posiada pakiet akcji,· nie myśli o wwtrzu, picia wody, oraz przerywa
tym, by nie zadymiać całej poład nia nauki, o ile tA...mperatura prze-
miasta. kracza 35~ . C. 
Jedyną radą byłby . przymus. Najdężej odbijają się upały ·na: 

Cóż kiedy ustawy przeciwdymo- prac·ujących w fabrykach, gdz.ie pa
wej, jakie obowiązują w innych nuje wysoka temperatura ze wzglę
państwach, dotychczas w Polsce dr.w produkcyjnych. Obecnie gorąco 
1.:k ma. W ramach obecnych u- dcch-0dzi d-0 45 stopni c. tak, że ro. 
staw skutecznej walki z tą plagą b0t:nicy mdleją przy pracy. Rozsta
przeprow~dzić nie sposób. wiane kadzie wzgl. wiadra z miętą, 

Kurz uliczny jest również pla~ą .n;e wiele pomagają, gdyż urządzenia 
n=e mitiejszą i dla zdrowia miesz- v.rntylacyjne są przeważnie prymi
kańców nie mniej szkodliwą, ale ty"me, a tzw. ekshaustory naletą w 
wodociągi dopiero ... się robią. Je. fabrykach łódzk.;ch do instalacji po
żełi jakiś czas nie ma deszczu karnwycb. 
n·lasto tonie w kurzu i dymie.' Nn.jliczniejsze też są wśród ludno. 

jako organ egzekucyjny w postę

powaniu karno • administracyJ
nym, może nakładać rozmaite ka
ry pieniężne, a w ralie niemożno
ści ściągania tych kar, zamienić 
karę grzywny na areszt. Obecnie 
wszyscy „oporni" płatnicy, od 
których nie mo-żna b~dzie ściągać 
w drodze egzekucji, nałożonych 
na nich grzywien, osadzeni zosta
ną we wspomnian;ch specjalnych 
dwu celach więziennych. 

Pogotowie P .C.K. 
z~st i, je przeniesione 
Ze względu na rozbiórkę 1Hr

terowych domków· drewnianych 
na posesji przy ul. Piotrkowskil.!j 
Nr 203 Pogotowie Czerwonego 
Krzyża przeniesione ma być do 
ir.nego odpowiedniejszego lokalu 
przy ul. · Piotrkowskiej 190. 

Zainstalowanie pogotowia PCK 
w nowym lokalu nastąpi od dnia 
I lipca r. b. 

Z~mach samobójczy 

Strajk u Giinthera ·trwa 
W fabryce galanterii żelaznej twem Inspektora Pawłowskiego, 

Kurta Giinthera ·przy ul. Kątnej 5 nie doprowadziła do porozumie
na tle żądań o podwyżkę płac wy nia. Firma zgodziła się na nie
buchł · ~trajk okupacyjny ·so robot znaczną podwyżkę płac. Poza 
ników i robotnic, którzy domaga- tym zapowiedziała redukcję ko
ją się podwyższenia płac. Dotych biet, twierdząc, że nie posiada za 
czas płace wyqosiły 20 ·groszy za mówień w tym dziale produkcji, 
godzinę, · zamiast przewidzianych ·co jest jedynie próbą zastrasze
w umowie 55 groszy. nia, · gdyż kiedy robotnice 2raco-

Konferencja odbyta w lnspek- wały za grosze, zamówienia by
toracie Pracy pod przewodnie- ły. Okupacja trwa. 

Akcja w szpitalu · żydowskim 
W szpitalu gminy żydowskiej 

dla umysłowo chorych przy ulicy 
Wesołej 14 pracownicy podjęli ak 
cję o unormowanie warunków pra 
cy i płac. 

W sprawie powyższej w dniu 

wczorajszym wyznaczona została 
konferencja u Inspektora Pracy. 

Konfe.rencja ta nie doszła do sku 
ku, albowiem przedstawiciele za· 
rządu szpitala nie stawili się. Kon 
ferencję odroczono na inny termin. 

Przemysłowiec ukarany 
za krzywdy robotnik6w 

W dniu wczorajszyc przed refe- przekroczenie czasu pracy - na 
ratem karnym Inspekcji Pracy w 200 złotych oraz za nieudzielenie 
todzi odpowiadał właściciel przę- robotnikom urlopu - na 100 zł.
dzalni w Rudzie Pabianickiej. Wła I łącznie na 100 złotych grzywny 
dysław Walasik za różne przekro- z zamianą na 30 dni aresztu . 
czenia przepisów o ochronie pra- Sprawa ta jest jednym z niezJi. 
cy. Za niehonorowanie umowy czonych przykładów jak przemy
zbiorowej Walasik skazany zo- słowcy lekceważą obowiązujące 
stał na 700 złotyc~ grzywny, za przepisy i zawarte umowy. 

Zbierali· ofiary„. na własne cele 
76 różnych osób i firm na 920 zł. 

W TEATRZE LETNIM pr,zy· ul. 
Piotrkowskie.i 94 Adolf Dymsza :gra 
w komedii muzycznej „Podw6jna bµ 
chalteria". Początek o godz. 9-ej • w·; 

; . I 

Pobór rocznika · 19l6: 
Dziś, dnia 11 b. m. winni .się 7«ł.o. 

sić do przeglądu wojskowe,.,"'O:: . 
Przed komisją poborową Nr. '. 1 

(Ogrodowa. 34) poborowi rocznika 
1916 za.mieszkali na terenie · XI ·ko· 
rnisa.riatu PP. o nazwiskach na - lite~ . 
ry od A do L .włą.C1lllie. Jii1 

Przed k-0misją poborową Nir: 2 
(Piotrkow.ska 165) poborowi rocznika 
1915 kat. B z 1, 10, 12, 13 i lł!.loo. 
misariatu PP. oraz .J><>P<>rowi . ~i. 
!ka 1914 kat. B z komisariat6w · t, 4. 
6, 7, 10, 12, 13 i 14. 

Przed komisją na ·powiat łód:z.ld~. w 
Aleksandrowie poborowi rocznjka 
1916 i z gminy N <1Wosolna o nazwi
skach na litery od A do R włącznie. 

Jutro, w sobotę, dnia 12 ·b. m. Win 
ni się stawić do przeglą4u woj-sko
wego: 

Przed komisją Nr. 1 poborąwi ro. 
cz:nika 1916 z 11 .k.omis.ariatu P~ . . o 
namyiskach na litery od Ł do Z włą-
cznie. : 

Przed komisją Nr. 2 poborowi ro· 
cznika od 1887 do 1913 z 1, 4, 6, 7, 
10, 12, 13 i 14 komisariatu PP., któ
rzy dotychczas nie stawali do prze. 
glądu wojskowego, otrz.ymali imien. 
:ne wezwania WLględnie zostali d~le
gowani ~ innych powiatów. 

Przed komisją. poborową na µ-0-
wiat łódzki w Aleksandlrowie z giTJi. 
nv Nowosolna rocznika 1916 o lJaz. 
wiskach na litery od s do z oraz 
roczm.iików 1914 i 1915 kat. B z teiie 
gmby, tudzież z gminy Babice i Ła 
g-iew:nikl poborowi rocznika 1916 i 
ro=ików 1914 i 1915 kat. B (wszy
scy). 

Zgłaszający się do p1„lt>glądu woj
sk>wego winni posiadać dowód oso. 
bis.ty oraz świadectwo szkolne i za. 
wodowe. 

s p o r t Józef Fonarski, Wincenty Barań 
ski i Kazimierz Lasota utworzyli 
przy ul. Przejazd 16 biuro i zbie
rali ofiary na różne cele, jak wdo 
wy i sieroty po poległych i na in
walidów i t. p. 

ZAWODY BOKSERSKIE 
GNIAZDA - IKP. 

Po ujawnieniu oszukańczych ma 
chinacyj wszystkich trzech pocią
gnięto do odpowiedzialności kar-, 
nej. N a meczu bokserskim IKP. -
Sąd Grodzki w Łodzi w dniu I Cwiazda, który o<lbędz'e się w Ło" 

wczorajszym każdego z nich ska- dzi w niedzielę o godz. 12-ej w pot. 
zał na 10 mies. więzienia. w namiocie cyrku Sport Palace pn.Y 

At Kościuszki 5, walczyć będą na-

Pieniądze zbierane pod fałszy
wymi pretekstami używali na wła 
sne cele ten sposób naciągnęli 

o obrazę Inspektora Pracy 
stępujące pary: waga musza. Sęcz-

1 

kuwski (Gwiazda, Łódź) - ~ta~j~ 
(JKP), waga kogucia Popiel,a.tY, 

I (!KP) - Baumzecer (Gw.Ł.) i ,$po· 

Inspektorzy Pracy nicjednokrot- n.aszyny są je~zcze ciepłe, co 
1 ~enkiewicz (IKP). ,- RotholC · (~~: 

l1ie narażeni są na różne przykro- iwiądczyło o niedawno pNzuco- ·':;'a), waga piorkowa B;trtnmk 
ści ze strony zarządów fabryk, nej pracy, między kicrowr.ikizn1 (foP) - Zate~ (Gw. W.), w~ga le,k· 
które mając różne przekroc:z.enia fabryki Karpem a inzpekto;·em Ka· ka Kowalewski (IKP)'. :- C~e:· 
m: sumieniu, wolą narazić się na ko wskim c:oszło do incydentu. W i man (Gw. W.)' waga połsrednia. Bi· 
sprawy sądowe, aniżeli poddać dniu 20 maja sprawa znalazła się · r:ubaum (Gw. ~dź),_ - ~ięck,cr~v„ 
r,;ę kontroli. na wokandzie sądu grodzkie~o. sK; (IKP), waga sredrua ~on (l~P 

Tego rodzaju wypadek zasze.dł I '.\~ttp odpowiadał przed sądem 1,a -:- .~ederb~um (Gw. '~-) I waga pół· 
z końcem stycznia w fabryce Mor- nieprzyzwo ite zachowanie się \vo- c;~zim Pietrzak ~IK:P) - Albe~ 
dianera, gdzie Inspektora Pra::y p. hec inspektora i niewłaśc!wy lun (G.w. W-w~~-. Gwozdz.iem mec~ ~· 
Kakowskiego oraz pqdinr.pektora j~;J:im siP, zwrćc'ł do robotnikl)w óic oczywiscie wa~a Srpodenkiew~
p Pastora nic chciano wpuścić, a pod adresem iuspektora. W pierw- cza. z Rotholcem. Bilet~ :na '.m~z, w 
w międzyczasie ukryto robotni- szym terminie ze względu na kc.- c~n:e do zł 2.- nab~-wac 1~oz~1a ro"_'· 
hJw. Gc~y stwierclziia kontrola, :e r:iecznośe -powabnia nowy:::h me~; w przedsprzedazy w firmie „S~1-

(; \viad~<ów, sprawa została od10- kulitzer'' przy ul. l'iotrkowskięj oO. 

·~·in<!. W doin \VCzorajszym Karp PHóf~A UTłtZYMANIA SIĘ 

rOZiłl Y W liUUYk (h '.t <.mą~ ponom1ic przed sądem, :.;u· - W KLASIE A. 

\V fabryce ocrlińsk1ego pu:y ·v ~kazał go '.-a 50 zł ~rzywr.y, 'Na mecz u ;:nistrzo3two klasy A· 
u:. 6.go Sierpnia 17 na oddzia1el wzg!. na llJ_dni a res7:tu . Z z:irrn· ŁKS - SKS, o,! którego zależy u
.zarp:irni, wskutek skrz.esze?ia •· ~~ o~ra~y mspektorow został ll- trzyma1~ie się ŁI~~ - '~ A- kl~sie 
skry w szarpaczu, zapaliła się :1a ~ I .. ew. ,nniony. . . I k1n~wmct':o tego1. ustal'.ło b: r.11ny 
·;romadzoea bawełna. l-'0111ewaz · , zc~poł z kilkoma zawodmk:um dru-

'. ~it::~ rozs:erzy~. si~ i. obj,;! urz:- Wypadek samoc ~~ ~ . J 1t'VV I :;yny ligowej. 
.„en1e sza1parn1, na 1atu„-..k Wt: · N 1 p b' . k' . h Ł „ ł 
„ano 5 i 7 pluton straży ognio. a u. a _ramc_' ieJ na. przec.o·I .antUCJ Pf350W1f 

. . · dzącą przez iezdr.1ę Mariannę An· 
/ ('j. drzejczak, ~amieszkab przy ul na fUIH~US! Robutnlcze1· 

_;·aż pożarna w porę zllofaia cl 
Kcnopnickiej 29 ndjcchał :::amrr 01 · .~ "' t i, · J ,_,:.;· cpaaować n i e:iopuszczając chód. Im ltauy ~n Wi!i' 1łnS1e 

1 -.vi ę!n:7. :!20 ,.r:iszcze!~i:l. Stral\.' Tow l..."auis'aw ZaJ'del tT'Tlłaca ·1 ł lł - - Andrzejczakowa doznała og0' - · "' • ··" · , ·-
„;:nacz::c. nych obraż~ń ciał . po op t zeniu i wzywa tow tow. Juliana CieśJa1w., 
\V farbiarni ;:;:.!'Obkowc,i Izrnel ::; a 

1 
a r St "sł S 1· · J • • "'t f Le przez lekarza pogotowia przewie- am a.wa 0 ms :iego 1 0 e ana --

~o rca„ przy ul. Karwińs!dej 3 na ziona została do domu. n2rtowe1kego. 
:szarni, wskutek ri;:clmierneg~ j Tow. Jan Prokopiński · wpłaca zł 2 Wszelkie dnie, czy tygodnie śc; pracującej zachorowania na angi

walki z gruźlicą wyglądają w tych nę i grypę, przy czym słabsze jedno
warunkach, na podobne wybryki si:ki, zwłaszcza zagrożone g~źlicą, 
dobrego humoru, jak „Łódź w s.1 narażone na niebeŻpieczńe kom~ 
lrwlatach". Ił. plikacje. ' · 

W dniu wczorajszym w godzi
n~ch wieczorowych usiłowała . ro· 
zbawić się życia przez wypicie 
nleznanej trucizr,y na polu w po
bliżu firmy I. K. Poznańskiego, 
przy ul. Srebrzyńskiej, 30. letnia 
Józefa Kwiatkuwska zam. przy 
Ul Przydrewnowskiej 4. ·W ezwa
ny lekarz pogotowia ratunkowego 
i:o udziet·eniu de&peratce pierw· 
~1c] porrlocy ph~wiózł ją do domu. 

,'.; :·;-:ca, zapali·iy f-'.Q odpadki ba m 'iS!§§hWłii§i& I i wzywa tow. tow. Leopold::i Wu;d,.a, 
' nianc. Przybyla straż · ogi<!.' Czytajcie Leopolda RusiilSkiego i Teodora Wur 

znac~~-~~ctku ugasiła. ~traty ni c ·swoie codzienne pismo I cb:.. . 

\' . Odpito w dr1tkar.ni Sp. N.ąkłędowo · ·Wydawniczej •„Rob(ltnik", Warszawa, ,Warecka ~? • ..t 
' . . 

Hedal,tor odpowieclLialny: WlNCł:.NTY STAWIŃSKI. · 


